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Ze sejmiku relacyjnego 
posła dr. Franciszka Tomaszewskiego.

Dokończenie.

Je s t w kraju naszym jeszcze jedna waśń, waśń 
społeczna. Nasza większość sejmowa w swej życzliwości 
ala ludu odznacza się pewnym konserwatywnym upo­
rem w załatwianiu słusznych żądań ludu, co wywołało 
ferment społeczny w naszym kraju. Słuszne bowiem 
życzenia ludu, jak n. p. reforma gminna, zmiana usta­
wy drogowej i łowieckiej czekają od szeregu lat załat­
wienia.

Gdyby większość sejmowa była sprawiedliwiej oce­
niała rzeczywiste potrzeby ludu, byłaby sobie zjednała 
zasługi i popularność, niebyłaby potrzebowała obawiać 
się reformy wyborczej, niebyłaby się potrzebowała oba­
wiać agitacyi niepowołanych opiekunów ludu a słowa 
wieszcza: „z szlachtą polską polski ludu“ nie byłyby 
pozostały bez znaczenia.

Udział mój w pracach sejmowych był skromny.
Jako pierwszy sekretarz komisyi szkolnej prowa­

dziłem całą bardzo obszerną agendę tej komisyi, bo 
drugi zadowalniał się tylko honorem.

Z dwóch wniosków, jakie w czasie sesyi sejmowej 
podniosłem, pierwszy odnosił się do sprawy corocznego 
wstawiania do budżetu znaczniejszej kwoty na bezpłatne 
zaliczsi dla nauczycieli 'ludowycn.

Podobnie jak poprzednio, tak też i tego roku 
wniosek ten spadł z porządku dziennego w sposób 
bardzo dziwny.

Przemawiałem w Izbie w następujących sprawach:
1) Popierając petycyę Tow. „Sokół" o subwen- 

cye na spłacenie należytości za przyrządy gimnastyczne.
2) popierając petycyę polskiej bursy ludowej.
3) Uzasadniając wniosek o przeniesienie do wyż­

szych płac.
4) W rozprawie ogólnej nad sprawozdaniem ko­

misyi szkolnej o stanie szkół średnich.
W tern przemówieniu starałem się wykazać bez­

podstawność zarzutów posła Oleśnickiego, jakoby Ru- 
sini doznawali krzywd na polu szkolnictwa średniego, 
Przomówienie to znalazło uznanie w Izbie i po za Izbą.

5) Następnie w rozprawie szczegółów^ nad tem- 
że sprawozdaniem odparłem niesłuszne zarzuty ctskane 
przez posła ks. Stojałowskiego na cały stan nauczycieli 
szkół średnich.

6) Popierając petycyę szkoły handlowej im. Gott- 
belfa w Samborze o subwencyę.

7) Uzasadniając wniosek o przyznauie dodatku 
drożyźnianego nauczycielstwu w Samborze.

8) W  rozprawie szczegółowej nad sprawozdaniem 
komisjo szkolnej o stanie szkół ludowych i seminaryów 
nauczycielskich,

W rozprawie ogólnej nad sprawozdaniem komisyi 
gospodarstwa krajowego o zakładach naukowych w Du 
blanach, w Czernichowie i w niższych szkołach rolni­
czych.

10) W rozprawie ogólnej nad sprawozdaniem 
komisyi szkolnej w przedmiocie polepszenia płac nau­
czycieli ludowych.

Na mój wniosek przyznał Sejm kw. 10000. kor. 
na zapomogi dla potrzebujący cli kuracji w miejscach 
kąpielowych.

Jak  w ubiegłych latauu, tak i w ostatniej sesyi 
czynność moja poselska odnosiła się prawie wyłącznie 
do dziedziny szkół wszystkich kategoryi."

Po otwarciu dyskusji żalił się p. Ścieżyński, iż 
szkolnictwo ludowe nie ma w Radzie szkolnej krajowej 
swego reprezentanta. P. p. Komarnicki i Finsterbusch 
Dawid informowali się w sprawie reformy wyborczeł, 
a p. J a n  Ziemniak podniósł z ubolewaniem fakt, iż 
inni panoMie posłowie ziemi Samborskiej nie  złożyli do­
tąd sprawozdań ze swych czynności poselskich.

Na wniosek p. radcy Slotwińskiego uchwaliło Ze­
branie przyjąć relacyę p. posła dra Tomaszewskiego 
z zadowoleniem do wiadomości, tudzież udzielić mu z ty­
tułu dodatniej działalności w Sejmie wotum zaufania.

Dział gospodarczy.
Z  Towarzystwa Kółek rolniczych. Lustracya 

Kółek rolniczych w Samborskim powiecie.
W skutek polecenia Zarządu głównego Tow. K ó­

łek rolniczych we Lwowie z dnia 23. czerwca 1906. 
do 1. 12688. przeprowadził instruktor sadownictwa p. 
Eug. Poluszyński lustracye Hółek rolniczjmh tut. po- 
wiata w następującym porządku:

W dniu 25. czerwca na Średniej, w dniu 26. b. 
m. na Dolniej, 27. w Biskowicach, 28. w Sąsiadowi- 
cach, 29. na Powodowej, 30. w Nadybach i 1. lipca 
w Wojutyczach.

Wynik lustracyi tych Kółek rolniczych i przed­
stawienie rozwoju tychże, ogłoszony zostanie po ukoń­
czonej czynności lustratora i po otrzymaniu odnośnego 
sprawozdania.

W  uroczystości odsłonięcia pomnika Bartosza 
Głowackiego w dniu 8 . lipca we Lwowie wezmą udział 
delegacye następujących Kółek rolniczych: 1) z Bisko- 
wic, 2) z Czukwi, 3) z Ozyszek, 4) z Kalinowa, 5) z 
Nadyb, 6) z Radłowie, 7) ze Sambora z Powodowej,
8) ze Średniej, 9) z Dolnej, 10) ze Sąsiadowic, 11) ze 
Strzałkowic, 12) ze Stupnicy polskiej, 13) z TJherec, 
14) z Wolicy i 15) z Wojutycz.

Każde Kółko rolnicze wyseła po 2 . delegatów; 
do deputacyi t.ycb jednak'’-'' przyłączą się także i człon­
kowie Kółek rolniczych z większej części wyżej wymie­
nionych Kółek a przewodniczyć będzie wszystkim tym 
deputacyom delegat Zarządu powiatowego p. Stanisław 
Borkowski, który co do wspólnego udania się do Lwo­
wa z wybranymi delegatami Kółek się porozumie.

I
F ilia  krajowego Towarzystwa chowu drobiu w Sta­

nisławowie, urządza w dniach 8, 9. i 10. września b. r. 
wystawę drobiu, gołębi i królików i do wzięcia udziału 
w niej zaprasza bratnie Towarzystwa następującem pi­
smem z datą 23. czerwca, 1906.

„Wiadomo, jak wielkie znaczenie w sprawie pod­
niesienia chowu drobiu i rozbudzenia zamiłowania do 
hodowli tych pożytecznych zwierząt mają urządzane 
w kraju podobne wystawy. Rozchodzi się tutaj nie tylko 
o jednanie Towarzystwu członków i powiększanie liczby 
hodowców, ale także do obudzania zachęty, ażeby w pracy 
podnoszenia hodowli nie poprzestawać, lecz czem raz 
dalej dążyć do takiego rozwoju, jaki osiągnięty został 
dzięki wytrwałej prac w inycli krajach.

Ażeby wystawa celowi swemu odpowiedziała, musi 
być jak najsilnej obesłaną okazami, gdyż w ten tylko 
sposób wykazać się dadzą rezultaty pracy i podjętych 
w tym kierunku trudów.

Filia stanisławowska zawiązana dopiero z począ­
tkiem bieżącego roku, potrzebuje moralnego poparcia 
ze strony bratnich towarzystw i dlatego udaje się do 
wszystkich Wydziałów filii z prośbą o jak najliczniejsze 
wzięcie udziału w projektowanej wystawie, tudzież o przy­
czynienie się do uświetnienia tej wystawy przez obsyła- 
nie wystawy drobiem, gołębiami i królikami, za które 
przyznane będą przez Komitet nagrody, obok zapewnie­
nia co do bezpiecznego i wygodnego umieszczenia przy­
słanych na. wystawę okazów.

O D E Z W A .
Oddziału rolniczego Komitetu c. k. galic. Tow. gosp. 

we Lwowie.

Stały rozwój działalności handlowej naszego To­
warzystwa z łatwo zrozumiałych powodów nie usposabia 
przychylnie dla nas licznej w kraju konkurencyi, która 
— zwłaszcza w ostatnich czasach — dąży różnymi spo­
sobami do sparaliżowania naszej działalności,

Fakt ten w każdym razie przemawia na naszą 
korzyść, bo dowodzi, że jesteśCay poważnym współzawo­

dnikiem na arenie życia handlowego, a pracując wy­
łącznie jako jedyna dzisiaj w kraju instytucya zawo- 
dowo-rolnicza dla dobra swoich odbiorców, — pozosta­
wiamy ich światłemu ocenieniu, w którą stronę zwrócić 
się im należy, nie wątpiąc, że prawda i rzetelność zawsze 
w końcu zwycięstwo odnieść muszą.

Z tego więc powodu ograniczamy się tylko do 
kategorycznego stwierdzenia, że akcyę handlową — wier­
ni zasadzia nawiązywania bezpośrednich stosunków wprost 
z producentami — prowadzimy samoistnie, mając zaw­
sze i wyłącznie interes naszych odbiorców na uwadze.

Przechodząc do właściwego przedmiotu, powołu­
jemy się na rozesłany z końcem maja b. r. okólnik, 
w którym wskazując na mające wojść z dniem 1. lipca 
b. r. w życie podrożenie żużli Thomasa o 1|2 h. no 1°|0 
kwasu fosforowego, doradzaliśmy jako korzystne wcze- 
śuiejsze nadsyłanie zamówień na ten środek nawozowy, 
gdyż później nndsyłane zamówienia nietylko tracą prawo 
do specyalnej bonifikacyi, przywiązanej do wcześniej­
szego odbioru, lecz podlegać będą już zastosowaniu pod­
wyżki ceny, a nadto narażone są na 4 do 5 tygodniową 
przewłokę w wykonaniu. Przewłokę tą. liczącą się od 
dnia zastrzeżonego w zamówieniu terminu dostawy, po­
tęguje zwykle nawał zamówień w fabrykach i notoryczny 
brak wagonów. Chcąc oszczędzić odbiorcom przykrego 
zawodu, ponawiamy naszą prośbę o przyspieszenie nad­
syłania zamówień na wszelkie środki nawozowe, gdyż 
tylko w ten sposób zdoła się uniknąć nieprzyjemnych 
nastęóstw, wynikających z późnego ich przepisywania.

Wobec zbliżających się. żniw, a braku siły robotni­
czej, niemałą przysługę oddać mogą maszyny żniwne. 
Ponieważ przy zakupnie każdej maszyny rolniczej wo- 
góle należy zwracać uwagę nietylko na wysokość ceny, 
lecz także na jej jakość, pochodzenie, trwałość mate- 
ryału, dokładność wykończenia i zalety konstrukcyi, od­
powiadające postępowi techniki, to istotnie wybór nie­
raz jest trudny.

Pragnąc więc ułatwić Rolnikom nabycie odpowie­
dniej maszyny, chroniące ich od zawodu i strat, do­
starczamy ze składu we Lwowie oryginalne maszyny 
żniwne i ich części składowe po cenach, w stosunku 
do ich jakości, krzystnych i pod dogodnjuni warun­
kami spłaty.

Szybkim krokiem postępujący w ostatnich cza­
sach rozwój gospodarstwa mlecznego, spowodował nas 
do objęcia zastępstwa duńskiej firmy „Burmeister &Wain“ 
w Kopenhadze, która w neszym kraju utworzyła war­
sztat reparacyjny i przyjmuje do naprawy także narzę­
dzia mleczarskie, od innych firm pochodzące.

Przy objęciu tego zastępstwa przewodnią naszą 
myślą było dążenie do ujednostajnienia używanych n a ­
rzędzi mleczarskich, — co. z bardzo wielu względów 
jest koniecznem.

Do sporządzenia kosztorysów nowo powstających 
mleczarń," jakoteż udzielenia przy tej sposobności rad 
i wskazówek, przesyłamy na żądanie fachowego urzę­
dnika firmy.

Wszelkich bliższych wyjaśnień, odnoszących się do 
spraw handlowych naszego zakresu działania, udzielamy 
na żądanie odwrotnie.

Lwów, w czerwcu 1906. r.
Vivien, wiceprezes: Mikuszewski, za sekretarza:

Ostatnie wiadomości.
Z  monarchii. W  komisyi dla reformy wyborczej 

Koło polskie oświadczyło się za systemem proporcjo­
nalnym w gminach wiejskich i Galicyi przy 25°/„ gło­
sów dla drugiego mandatu.

Delegacya austryacka obraduje nad budżetem woj­
skowym, a węgierska przyjęła budżet ministerstwa spraw 
zagranicznych z funduszem dyspozycyjnem.

Z  caratu. Pogromy żydów nie ustają. Wojsko 
z wyjątkiem niektórych wypadków buntu w miastach 
portowych stoi po stronie rządu, zatem wybuch rewo- 
lucyi nie zdaje się być prawdopodobnym. W  wielu pół­
nocnych guberniach panuje głód.

C E N Y  B E Z  K O N K U R E N C Y I !

W. SZLAGOR
HANOEL TOWARÓW mieszanych i delikatesów
7 n o n o  T i / in o  7  f l A h r r k r 1! ® wielu lat bogato zaopatrzono piwnico
A U c iU t /  W i l l a  L U U U I  U W ,  poleca Szan. P. T. Publiczności.
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W Norwegii odbył się w dniu 23. czerwca koro- 
nacya nowego króla Hakona V II. Ceremonia odbyła 
się bez wszelkiego przepychu.

W południowej Walii dało się uczuć w dniu 28. 
czerwca silne trzęsienie ziemi, które zrządziło ogromne 
szkody.

Z  Wiednia donoszą do wielu pism, że ustąpienie 
hr. Gołuchowskiego jest rzeczą postanowioną i że ustą­
pienie to ma nastąpić w połowie sierpnia. Następcą 
jego ma być hr Meusdorf ambasador austro-węgierski. 
w Londynie.

Edward VII. król angielski odwiedzić ma nieba­
wem cesarza niemieckiego.

0 4  ^ 4 m \ x u s \ r a c \ \ .

Szanownych odbiorców pisma 
naszego upraszamy o wyrównanie 
zaległości i nadesłanie przedpłaty 
za trzeci kwartał 1906.

Wiadomości bieżące.
Członkiem Rady Oddziału c. k. gai. Tow. posp. 

W Samborze, obrany został na W alnm Zgromadzeniu 
Oddziału w dniu 26. czerwca b. r. marszałek powiatu 
starosamborskiego p, Stefan Sozański.

Program Ogólnej Rady Tow. Kółek roln, w J a ­
rosławiu, dnia 3. 4. lipca 1906. 1) W e wtorek 3. b. m. 
uroczyste nabożeństwo o godz. 8 . rano w kościele pa­
rafialnym. 2) I. postiedzente od godz. 9. do 12. w sali 
„Sokoła". 3) Wspólny obiad o godz. 1. 4) II . posie­
dzenie od godz. 3. do 6 . 5) Przedstawienie amatorskie 
„Tamten" sztuka Maskof£a.)We środę 4. lipca I I I .  po­
siedzenie od 8 . do 12. Wspólny obiad o godz. 1. i IV . 
posiedzenie (w razie niewyczerpania porządku dziennego) 
o godz. 3. popołudniu.

Zlot „Sokołów" w Przemyślu. N a interwencyę 
burmistrza p. dra. Dolińskiego, który na prośbę W y­
działu Sokoła aardzo gorliwie i życzliwie zajął się spra­
wami zlotu, udzieliła wojskowość z całą gotowością 400. 
sztuk pościeli celem urządzenia kwater dla uczestników 
zlotu. Kwatery znajdować się będą w gmachu Sokoła, 
w salach Gwiazdy, Przyjaźni i ewentualnie w szkole 
im. Kona:skiego. Panie przybywające na zlot dla ćwi­
czeń znajdą pomieszczenie w salach Kasyna mieszczań­
skiego. Bilety nabyte na ćwiczenia zlotowe uprawniaję 
do wstępu na mszę połową. Zlotowa komisya kwaterun­
kowa rozporządzać będzie także znazwą i [ością kwater 
odstąpionych bezpłatnie przez obywateli miasta Prze­
myśla.

Towarzystwo dramatyczne z Przemyśla urządza 
dziś, w niedzielę dnia 1. lipca br. w sali tut, 
„Sokoła" przedstawienie komedyi w 3. aktach. Edmunda 
Rostanda p. t. „Romantyczni" (muzyka Suppe’go. 
Do godz. 6 . wieczorem bilety sprzedawane będą w 
cukierni p. Horwatha, od 6. do 8 . przy kasie. Początek 
przedstawienia o godz 8 . wieczorem.

Na uroczystość {odsłonięcia pomnika Bartosza 
Głowackiego udają się w dniu 8 . b. m. do Lwowa 
deputacye 15. Kółek rolniczych z Samborskiego powia­
tu pod przewodnictwem delegata Zarządu powiatowego 
p. Stanisława Borkowskiego. Do drużyny tej przyłączy 
się liczny zastęp włościan z gmin polskich tutejszego 
powiatu.

W Zgromadzeniu delegatów Ligi pomocy prze­
mysłowej odbyć się mającem w dniach 8 . i 9. b. m. 
we Lwowie weźmie udział dwóch delegatów tutejszego 
Towarzystwa pomocy przemysłowej t. j. p. p. Ludwik 
Rożałowski i Miecz. Polaczek.

Mianowania. Rada szkolna krajowa zamianowała 
Maryę Bukietyńską nauczycielką w 2. klasowej szkole 
w Sąsiadowicach a Eustachego Krupę nauczycielem w 
jednoklasowej szkole w Ortynicach.

Z posiedzenia Komitetu budowy pomnika Tad. 
Kościuszki w Samborze. N a posiedzeniu, które odbyło 
się w dniu 24. czerwca pod przewodnictwem prezesa 
p. Ludwika Słotwińskiego powzięto następujące uchwa­
ły: Po przyjęciu do wiadomości pisma artysty rzeźbia­
rza p. Tad. Błotnickiego, według którego zupełne wy­
kończenie i oddanie pomnika Komitetowi nastąpić ma 
najdalej do 15. b. m. uchwalono urządzić nroczystość 
odsłonięcia pomnika nieodwołalnie w dniu 8 . września 
b. r. według programu na poprzedniem posiedzeniu 
ułożonego, z tą jednakże odmianą, iż do P. T. Oby­
wateli miasta wystosowaną ma być jeszcze prośba o u- 
dekorowanie domów w dniu uroczystości i że prócz 
uchwalonenych poprzednio dwóch przemówień (tj. pre­
zesa Komitetu i burmistrza miasta) wygłoszoną będzie 
jeszcze krótka przemowa przez delegata tut. Tow. mło­
dzieży polskiej „Znicz".

Po przyjęciu do wiadomości sprawozdania subko- 
mitetu, według którego czysty dochód uzyskany z urzą­
dzonego w dniu 20. maja br. rautu wynosił 606. kor., 
uchwalił Komitet P . T. Paniom i Panom komitetowym, 
jakoteż i inicyatorowi rautu W p, drowi Steuermannowi 
przesłać za pośrednictwem naszego pisma wyrazy jak 
najżywszej wdzięczności i podziękowania, które w osob­
nym artykuliku tych wiadomości bieżących zamieszcza­
my. Uchwalono w końcu przyjąć do miłej wiadomości 
oświadczenie tut. Tow. „Znicz", według którego to 
Towarzystwo zajmie się urządzeniem w dniu odsłonię­
cia pomnika zabawy ludowej.

Egzamin dojrzałości w tut. gimnazyum im. Arc. 
Elżbiety odbył się w dniach od 15. do 23. czerwca 
b. r. pod przewodnictwem radcy szkolnego dra. Eman. 
Dworskiego. Do egzaminu przystąpiło 43. uczniów pu­
blicznych, 1. prywatysta i 4. eksternistów. Za dojrza­
łych uznani: Baczyński Leon, Behr Ensel, Bryła F ran ­
ciszek, Czech Maryan,, Dychdalewicz Jerzy, Eckiert Leo­
pold, Forostyna Julian, Hausman Lówi, Kopystiański 
Zacharyasz (z odzn.), Koszacki Ferdynand (z odzn.), 
K ratina W aldemar, Kryweńko Leon, Łużecki Emanuel, 
Magoński Władysław, Reiner Antoni, Schlichtinger Zy­
gmunt, Sielncki Leon, Skulicz Maryan (z odzn.), Stein 
Józef, Stembalski Piotr, Szafrański Eugeniusz, T a r­
gowski Tadeusz, Uhma Stefan, Urbanowicz Karol, Wierz­
chowski W itold, Wojtasiewicz Stanisław, Gruszecki N or­
bert, Kehlhofer Naftali i Fiternik Henryk (pryw). P o ­
zwolono przystąpić do egzaminu poprawczego z jednego 
przedmiotu 11. uczniom publicznym i 3. eksternistom 
Reprobowano na rok 2, uczniów publicznych i jednego 
eksternistę.

Musztry przedzlotowe członków tut. Tow. gimna­
stycznego „Sokół11 odbywać się będą w dniach 2 . 4 i 6 . 
b. m. w czasie od godziny 8 . do 9. wieczorem w sali 
„Sokoła".

Podziękowanie. Komitet budowy pomnika T. K o­
ściuszki w Samborze składa na tej drodze wyrazy naj­
żywszej wdzięczności i podziękowania wszystkim Wiel­
możnym Paniom, które przyjąwszy na siebie trudne obo­
wiązki komitetowych podczas rautu urządzonego w dniu 
20 . maja b. m. zapobiegliwością swą i poświęceniem ra ­
czyły przyczynić się do powiększenia funduszu budowy 
pomnika) o tak znaczną kwotę. Nie mniej szczere po­
dziękowanie wyraża Komitet także i W p. drowi Steuer- 
moannowi który jako przewodniczący komitetu rauto­
wego i jako inicyator tego rautu dołożył wszelkich s ta ­
rali, aby z przyjętego na się obowiązku jak najchlubniej 
się wywiązać, Patryotycznej ofiarności P . T. Mieszkań­
ców miasta Sambora zawdzięcza Komitet, że zebrany 
został fundusz potrzebny do pokrycia kosztów budowy 
pomnika.

Wynik rozpraw przeprowadzonych w czasie ii. 
kadencyi sądów przysięgłych w Samborze.

1. rozprawa w dniu 18. czerwca L. r, Władysław 
Królikowski ze Lwowa, oskarż, o zbrodnię kradzieży 
zasądz. na 5. lat ciężk. więz. zaostrzonego postem co 
dni 14., 24. godz. ciemnicą i twardem łożem co pół 
roku i oddaniem pod nadzór policyjny. Katarzyna Fo- 
ściakówna ze Lwowa, oskarżona o zbrodnię kradzieży, 
zasądz. na 4. lata ciężk. więz. z zaostrzeniami jak przy 
zasądzonym Królikowskim. Jan Filaskiewicz ze Lwowa 
osk. o zbrodnię kradzieży zasądz. na 2. lata ciężkiego 
więz. z zaostrz, j. w. i Leopold W erndl ze Lwowa osk. 
o zbrodnię kradzieży zasądz. na 8 . lat ciężk. więz. Zgło­
sił odwołanie i zażalenie nieważności.

W  dniu 19. czerwca odbyła się 2 . rozprawa ze 
Stefanem Ryżym ze Smorzego osk. o zbrodnię podpa­
lenia. Ryzyn zasądz. na 4. lata ciężk. więz. z postem 
co dni 14. i 24. godz. ciemnicą każdego 30. marca.

3. rozprawa w dniu 20 , czerwca. Oskarżony S te­
fan Babiarz, robotnik kolejowy z Rakszawy o zbrodnię 
podpalenia, zasądz. na 5. la t ciężk. więz. z zaostrze­
niami postu co dni 14. i ciemnicą w dniu 5. lutego 
każdego roku.

4. rozprawa w dniu 21 . czerwca. Oskarżony Wa- 
śko Sulak ze Suszycy wielkiej o zbrodnię podpalenia, 
zasądz. na 5, lat ciężk. więz. z zaostrzeniami j. w. Zgło­
sił zażalenie nieważności.

5. rozprawa w dniu 22. czerwca b. r. Kość K u ­
charski osk, o zbrodnię podpalenia, zasądz. na 5, lat 
ciężk. więz. z zaostrzeniami co do postu i ciemnicą co 
kwartału.

6 . rozprawa w dniu 23. czerwca b. r. Konstanty 
Paszczak z Towarni osk. o zbrodnię zabójstwa i oszczer­
stwa, zasądz. na 4. lata cięż. więz. z zaostrzeniem po­
stu co dni 14. i ciemnicy co pół roku i Mikołaj Pasz­
czak oskarż, o zabójstwo, zasądz. za ciężkię uszkodze­
nie ciała na 6 . tygodni więz. z postem co tygodnia.

7. rozprawa w dniu 25. czerwca b. r. Michał 
Popowicz z Szołominiec pow. rudeckiego oskarżony o 
zbrodnię morderstwa i oszczerstwa, zasądz. na karę śmier­
ci przez powieszenie na szubienicy.

8 . rozprawa w dniu 27. czerwca b. r. Michał
Wańko ze Starej Ropy osk. o zbrodnię podpalenia,
zasądz. na 15. lat ciężk. więz. z zaostrzeniami i tego
samego dnia 9. rozprawa z Dankiem Sieleckim ze Su­
szycy pow. starosamborskiego. Oskarżony o zbrodnię 
podpalenia został dla braku dowodów uwolniony. Obcią­
żające zeznania 6-letniego dziecka nie zostały przez sę­
dziów przysięgłych uwzględnione.

Zmarli, f  Teodora 1. Kopystjańslca, uczenica V. 
kl. szkoły wydziałowej, zmarła 23. b. m. przeżywszy 
13. la t.

f  Zofia Jurelcówna, nauczycielka zmarła 27. b. 
m. przeżywszy 25. lat.

Nową ustawę o taksach wojskowych uchwalił 
parlament dnia 8 . czerwca, która opiewa tak: Kto 
okaże się niezdolnym do służby wojskowej, będzie p ła­
cił taksę zależną od wysokości dochodu. Taksy nie 
będą płacili ci, których dochód roczny nie przewyższa 
sumy 1.200. kor. Mający dochód od 1.200 — 1300 
kor, płacą 5. kor. tytułem taksy wojs. od 1.300 — 1400 
kor. 7 kor. rocznie a od 1,400 — 1600 kor, 9. Kor. 
rocznej taksy. Tak więc najubożsi nie będą płacić wcale.

Morderstwo, w  nocy z 20 . na 21. b. m, w Wi- 
ciowie, w powiecie starosamborskim został zamordowany 
kowal tamtejszy Ja n  Bratus przez swoich sąsiadów Iwana 
Łyłę, Hrycia Łyłę i M ichała Gułycza.

Powodem morderstwa o ile nam wiadomo, była 
ogólna niechęć do Bratusa z powodu tego, że ten wszyst­
kie nieczyste Sprawy gminne donosił do W ładz i tym 
spowodowywał częste dochodzenia komisyjne, a także 
jak fama niesie, to przed kilku laty mieszkańcy tamtejsi 
wyrzucili obecnie zamordowanego Bratusa ze wsi z po­
wodu tego, że tenże mieszkał na wiarę z jakąś kobietą, 
a częste gradobicia, jakie nawiedzały wieś Wiciów, miały 
rzekomo być karą Bożą za złe prowadzenie się Bratusa.

Mordercy byli w stanie podochoconym, gdyż przed 
wykonaniem morderstwa pili w szynku Mozesa Apfla 
w Wiciowie kilka godzin.

Brak szkół a nadmierna ilość karczem w tamtejszej 
części powiatu Starosamborskiego wydają takie owoce.

Sześciolecie Związku katol. krawców w Krako­
wie. Dnia 24. b. m. odbyło się 7-me W alne Zgroma­
dzenie pod przewodnictwem inżyniera K . Rollego przy 
wielkim udziale, członków. Bilans za r. 1905. wykazuje 
znaczne postępy a mianowicie: obrót ogólny koron 
377.721.75, który w porównaniu do lat poprzednich 
jest najpomyślniejszym. Suma wpłaconych udziałów wy­
nosi 20.692.81 kor. od których za r. 1905. uchwalono 
z czystych zysków wynoszących 3.i33.07 kor. 6°/0 dy­
widendy. Liczba członków dochodzi do 75. Podnieść 
należy, że tak w Krakowie, jak we filii Związku we 
Lwowie w ciągu 6 . lat wyrobili krawcy gotowych ubrań 
na skład za sumę ogólną 236.131 kor. 18 hal. W  ca­
łym kraju Związek katol. krawców jest jedynym zakła­
dem wykonującym oprócz ubrali na zamówienia — także 
ubrania gotowe do składów. Krawcy w ciągu sześciole­
cia zarobili 212.369 kor. 57 hal. Materyałów surowych 
w ciągu tego czasu zakupiono za sumę 440.727 kor.
11. hal., z tego w tabrykach krajowych 19.272 koron 
89. hal. W  kraju właściwie są tylko dwie małe fabryki 
wyrobu sukien, które zapotrzebowaniu publiczności ża­
dną miarą odpowiedzieć nie mogą, zwłaszcza w kierunku 
wyrobu materyałów modnych, które w braku krajowych, 
z Anglii, Czech, lub Moraw, sprowadzać trzeba. Ubrań 
na zamówienia tak w Krakowie, jak we filii lwowskiej 
wykonano przeszło 15000, z tych w roku 1905. 2903. 
Filia lwowska -otrzymała w roku 1905. zupełnie nowy 
Zarząd w osobie Jakóba Bujarka, dawniejszego przy- 
krawacza u firmy Zamoyskiego w Karlsbadzie, jednego 
z najlepszych przykrawaczy. Związek katol. krawców jest 
prawie jedynem w kraju stowarzyszeniem wytwórczem, 
rękodzielniczem, które mimo wielkich trudności i prze­
ciwności stale się rozwija dla dobra krawców i spo­
łeczeństwa.

W  dalszym ciągu Zgromadzenie dokonało na pod­
stawie nowego, wzorowego statutu — wyborów do rady 
nadzorczej. W ybrani zostali: Inżynier K arol Rolle, Dr. 
K arol Lewandowski, X . Dr. Caputa, Stanisław W ajda, 
Stanisław Zgórniak, X . J a n  Masny, Antoni Siuda, 
Andrzej Mytkowicz, Józef Kopiarz. Do nowej Dyrekcyi 
weszli: p. p. X . J a n  Minkiński, Stanisław W ilda, Alojzy 
Majewicz a jako ich zastępcy, krawcy: W . Kopylkiewicz, 
F r. Noworyta i L. Sedlaczek.

Uchwalono w końcu rozdzielić z zysku 150. koron, 
po 25 koron na zakład p. Żurowskiej, na zakład w Pa- 
wlikowicach, na Towarzystwo oświaty ludowej, na To­
warzystwo szkoły ludowej, na kolonie wakacyjne i na 
chorągiew kościelną dla czeladników krawieckich kasj 
chorych.

Potomek ostatniego króla polskiego. W  Nowym
Jorku  zmarł Karol ks. Poniatowski w 45. roku życia. 
Zmarły był prawnukiem Stanisława ks. Poniatowskiego, 
bratanka króla Stanisława, wnukiem ks. Józefa, a sy­
nem ks. Stanisława Augusta.

Od Wydziału kraj. Towarzystwa chowu drobiu 
i królików we Lwowie (Filia w Samborze). W spra­
wie jednania członków i warunków przyjęcia. Członko­
wie płacą rocznie wkładkę 6. K or. i jednorazowo 
wpisowe 1. N or: Włościanie i nauczyciele płacą rocz­
nie wkładkę 3. korony i wpisowe jednorazowo 1. koronę. 
Towarzystwo nadaje swoim członkom bez żadnej oso­
bnej opłaty rasowy drób, króliki i gołębie w miarę 
zgłoszeń i miarę funduszów.

Nadto każdy z członków otrzymuje organ Towa­
rzystwa, miesięcznik. „Hodowcę drobiu"

Piśmiennictwo.
Opieka nad dzieckiem przed urodzeniem i nad 

nowonarodzonem — według wymagań przyrody. W y­
danie I I ,  dopełnione i nowemi rycinami wzbogacone. 
Nakładem wydawnictwa „Przewodnika Zdrowia" (Czar­
nowski, Berlin N , Weissenburgerstr. 27). — Cena z 
przesyłką 60 fen. — 70 hal. — 30 kop.

Pragnieniem każdego rodzica jest posiadanie dzieci 
zdrowych i krzepkich cieleśnie i umysłowo. Od ziszcze­
nia zależy zupełne szczęście małżonków, bo dzieci słabo­
wite i w najdobrańszem stadle, w najbardziej kochają- 
cern się i żyjącem przykładnie, są powodem trosk, a często 
niesnasek i zwad. Szczególnie zaś cień pada na szczęście 
życiowe rodziców, gdy dzieci wyrastają nie dość silne 
do zwalczania przykrości i znoszenia trudów życia. 
W naszych czasach szczególnie, skutkiem coraz to 
namiętniejszej walki o byt, wyczerpującej siły i uwagę 
rodziców, nieraz najlepsza matka grzeszy wobec dziecięcia, 
nieświadomością lub nieumięjętnością, Dowodem stoso­
wania mylnych zasad wychowywania nowonarodzonych 
jest pewnik, że w przeciągu pierwszego roku życia 
umiera jedna piąta część niemowląt, piątego zaś roku 
doczeka się tylko co drugie ledwo z rodzących się!

Przedewszystkiem za mało u nas znaną jest ważność 
wychowywania dziecka w okresie przed urodzeniem. W  
dziełku powyższem poświęcony jest temu cały rozdział

Pierwszorzędny ZAKŁAD POGRZEBOWY Filipiny Bukietyńskiej
= z  w SAMBORZE, n a  u s ł u g i  w  k a ż d e j  c h w i l i  d n i a  i n o c y .
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pierwszy. Szczegółowo opisany jest dalej umiejętny spo­
sób odłączenia dziecka od matki, przyczem zwykle za­
chodzą błędy, powodujące niedokrewność jakoteż 
wszystkie rzekomo przyrodzone wady sercowe. Po poda­
niu przepisów co do zewnętrznego pielęgnowania ciała 
i odjęcia dziecka od piersi, napotykamy tu krytykę t, 
zw. mączek odżywczych dla dzieci. Jako najlepszą ze 
wszystkich dotąd znanych takich odżywek sztucznych 
jest uznana przez lekarzy mączka odżywcza Stan. Gur­
gula z Jarosławia (w Galicji), na co zwracamy tu szcze­
gólną uwagę. N a końcu zamieszczony jest ustęp p. t. 
„Z pamiętnika niemowlęcia", w którem zawarte są 
skargi dziecka, tak dręczonego przez 20 dni dusznem 
powietrzem, powijakami, medycynami, aż ono nareszcie 
żegnając ten świat udaje się tam, gdzie niema takich 
więzów i niewoli!

Z dziełkiem powinna się zapoznać conajmniej każ­
da matka. Dla wychodzącej za mąż dziewicy jest to 
najlepszy podarek ślubny. —

0 krzyczącej niedorzeczności i strasznej szkodli­
wości szczepienia ospy. Przyczynek do historji kultury 
europejskiej. Napisał X . Wincenty Pixa, spowiednik 
kościoła Najśw. Panny Maryi w Krakowie. Z licznemi 
rycinami. Nakładem Wydawnictwa „Hygiea" (Czarnow­
ski, Berlin C., W eissenburgerstr. 27.) —

Cena: 1,75 M. — 2.00 kor. — 90 kop.
W alka przeciw przymusowemu szczepieniu ospy 

toczy się już od kilkadziesięciu lat. Mimo to przymus 
szczepienia istnieje jeszcze dotąd prawie we wszystkich 
państwach europejskich; tam zaś, gdzie go niema, jak 
np. w Rosyi, zwolennicy szczepienia starają się wszel- 
kiemi siłami zaprowadzić taki przymus. W  niniejszem 
dziełku, obejmującem 208 stronic, autor wykazuje nie 
tylko całą niedorzeczność, ale także ogromną szkodliwość, 
jaką za sobą pociąga szczepienie.

Opiera się głównie na orzeczeniach i świadectwach 
wybitnych uczonych, profesorów i doktorów medycyny. 
Otóż niektórzy z nich nazywają szczepienie ospy wprost 
przekleństwem i zgubą rodzaju ludzkiego (dr. med. 
Stou>ell). publiczną zbrodnią (dr. med. Roser), najwię- 
kszem na świecie cygaństwem (dr. med. Sucro). Podczas 
gdy inne narody posiadają całą moc książek, bruszur i 
czasopism zwalćzającech przymus szczepienia ospy, to 
w polskim języku nie mieliśmy dotąd żadnego obszer­
niejszego informatora w tym kierunku. Sz. autorowi 
należy się zatem uznanie za tak skwapliwą pracę, jakiej 
się podjął przy opracowaniu tak bardzo zajmującego 
dzieła. Oby przyniosło jak największą korzyść naszemu 
społeczeństwu. W  każdym razie otworzy ono niejednemu 
oczy. —

Nr. 6 . (na ęzerwiec) “ Przewodnika zdrowia"
(Czarnowski Berlin W eissenburgerstr. 27) wyszedł i 
zaw iera: Rzewień czyli rabarber i jego pożyteczność 
dla zdrowia (Z ryciną). — 10 przykazań higieny ciała 
i ducha. — Maślanka, jako środek leczniczy. — Prze­
strogi i rady. — Choroby płuc: Rozedma płuc. Krwio- 
plucie. Obrzęk płuc. Zgorzeć czyli gangrena płuc. — 
Choroby opłucnej: Zapalenie opłucnej. — Odma pier­
siowa. W oda w piersiach czyli puchlina piersiowa. — 
10 przykazań dla cierpiących na płuca. — W  dodatku: 
O krzyczącej niedorzeczności i strasznej szkodliwości 
szczepienia ospy (ark. 13).

FRYDERYK SCHILLER.

T Ę S K N O T A .
Ach, gdybym to z tej doliny,

Gdzie się szara snuje mgła 
Mógł w dalekie pójść krainy, 

Dokąd tęskni dusza ma. 
Sine wzgórza widzę w dali,

Na nich ciemną lasów toń 
Ach, gdybyż mi skrzydła dali 

Poleciałbym wiatrem doń!

Czuję ich harmonię dziwną,
Słyszę z dali smętny śpiew, 

Balsamiczną woń ożywną,
Niesie ku mnie wiatru wiew. 

Błyszczy złoty łan zbóż lśniących, 
Ciężkie kłosy na dół gnie, 

Wietrzyk kwiatów, wonią tchnących, 
Nie uszkadza, ani rwie.

Jakże błogo wśród błękitów
Wiecznie w słońca blasku żyć ; 

Wiecznie błądzić wpośród szczytów, 
Wiecznie wolnym jak ptak być! 

Czemuż rzeki wir spieniony
Drogę tam zagradza mi, 

Śmiercią grozi wir szalony,
Szumem fal tysięcznych grzmi...

Tam u brzegu łódź się słania
Wpośród rozpasanych fal...

Więc bez trwogi, bez wahania,
H en popłynę w siną d a l!..

Rozważ pierwej, rozważ w duszy,
Śmierć od ciebie dzieli raj :

Czy się lekka łódź nie skruszy
Nim osiągniesz marzeń k ra j!

TL K . T.

P O D Z I Ę K O W A N I E .
Ciężko dotknięci utratą ukochanej córki naszej 

ś. p. Zofii, czujemy się obowiązani złożyć tą  drogą 
Wieleb. Księżom a w szczególności W. ks. Bienkiewi- 
czowi, tudzież Wnym Panom Krotochwili i Janickiemu 
najserdeczniejsze podziękowanie za okazane nam współ­
czucie. Wszystkim Kolegom i Koleżankom zmarłej, oraz 
z wszystkimi współczującymi wraz z nami serdeczne 
„Bóg zapłać". Rodzina Jureków.

Giehtowe i reum atyczne cierpienia, kolki, 
rwania, kurcze, łam ania w krzyżach i 
mięśniach, postrzały, wytchnięcia etc 
leczy najskuteczniej według świadectwa 
tysięcy pism dziękczynnych Fellera, 
wonny, z esencyi roślin sporządzony 
fluid, opatrzony m arką „Elsa Fluid".

12 m ałych albo 6 podwójnych flaszek franco 
kor. 5 , 24 małych albo 12 podwójnych fran­
co 8 kor 60 hal, u fabrykanta E V. Fellera | 
aptekarza w Slubicy E lsaplatz nr. 201. w 
K roaeyi. — Poleca się również Fellera prze-| 
ezyszczające pigułki rabarbarowe z markąl 
„Elsa p igułki" 6 pudełek kor. 4. Skutkują! 
one znakomicie przy cierpieniach żołądka,' 

złem trawieniu, mdłościach etc. etc.
Prawdziwego balsam u nabywa się w ilości nie jednego, leoz 

dwóch tuzinów za 5 koron franco.

Zagoriański syrop piersiowy i przeciw kaszlowi 2 flaszki 5 kor 

Prawdziwe szwedzkie krople żołądkowe 2 flaszki 5 kor. franco.

Dr. J. Eisenstein
L E K A B Z  

o s i a ć L ł  " w  S a m b o r z e  
ordynuje w rynku przy ul. Spytka z Melsztyna I. I.

(w kamienicy p. Schauflerowej.) 6

D E N T Y S T A 17

Dr. Ignacy Sandauer
po odbytych studyach dentystycznych w W iedniu 

i Berlinie 
ordynuje we Lwowie ul. Sykstuska 16.

Plom by złote i porcelanowe, zęby sztuczne, 
korony, mostki.

Słynne z dobroci rękawiczki D iana I D firby
ORAZ

najnowsze krawatki
poleca n a j t a n i e j  handel

Antoniego Milewskiego w Samborze.

Chorzy na liszaj
ci, którzy nigdzie pomocy znaleść niefmogli. niechaj 

żądają prospekt i wiarogodne świadectwa z Austro- 
Węgier gratis: 2— 6

C. W. Rolle, Altona Bahrenfeld.

Posiadacze losów
mogą za nie dostać pełny kurs dzienny i na życzenie 
tesame losy (t. j. tesame serje i numera) nabyć na 
dogodne spłaty miesięczne z prawem gry po złożeniu 
pierwszej raty. Losy gdziekolwiek zastawione wykupu­
jemy i dopłacamy do pełnego kursu dziennego, odstę­
pując je na życzenie na spłaty. ^  Prosimy zażądać 
naszego kalendarzyka bankowego, który przesyłamy 
darmo i opłatnie. Polecamy uprzejmie naszą firmę 

do wszelkich obrotów bankowych.
S C H t T T Z  I  C H A J E S

Dom bankowy we L W O W IE , plac Maryacki 7.

L . cz. O. I  278/6

ED YK T. 1
Przeciw newiadomerou z miejsca pobytu Micha­

łowi Biłaś wniesionym został do c. k. sądu powiato­
wego w Samborze przez kółko rolnicze w Stupnioy 
polskiej pozew o zapłatę 367 K . 2 h.

N.a podstawie pozwu tego wyznaczono audyencyę 
na dzień 13. lipca 1906 godzinę 8. rano.

Celem strzeżenia praw Michała Biłasa ustanawia 
sięPana adwokata D ra Rogalskiego w Samborze kurato­
rem. Tenże kurator zastępywać będzie kuranda w rzeczo­
nej sprawie na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
on w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia­
nuje.
C. k. Sąd powiatowy w Samborze, Oddział I.

dnia 16. czerca 1906.

Krajowe zastępstwo sprzedaży KAINITU
utrzymuje na składzie w realności pod 1. 1. na Blichu 
obok c. k. Sądu obwodowego w Samborze (sól na­
wozową) kainit w cenie po 2 kor. 70 hal. za 100 
klgr. z workiem — i pośredniczy w dostawach całowa- 
gonowych dla P. T.Obszarów dworskich i gmin powiatn 

Samborskiego.

Filia : Wyłącznej sprzedaży na wschodnią Galicyę

krajowego węgla kamiennego Xz kopalń: Gwarectwa Jaworznickiego 
J . E. A ndrzeja hr. Potockiego we Lwowie

założona w dniu 1. lipca 1905 w Samborze Blich 1. 1 
pośredniczyć będzie w dostarczaniu powiatom : 

Samborskiemu i starosamborskiemu "W 7 ” O - X j X 
kamiennych w ładunkach (na razie tylko) wagonowych 
opłacone do stacyi kolei w Samborze po następujących 

cenach za wagon (o 10.000 Klgr.) z refakcyą.
I. W ęgle grube z Jaw orzna 173 K. — ze Sierszy 172 K. — h
II. „ kostkowe I. „ 173 „ — „ 172 „ — „
HI- * „ II. „ 165 „ -  „ 164 „ -  „
IV. „ orzechowe I. „ 152 „ — „ 161. „ — „
V. „ „ U. 140 K. z Tęczynka VI. W ęgle miałowe 110 K

Cena powyższych gatunków węgli z Jaworzna dla 
odbiorców z magazynu kolejowego w Starym Samborze 
wyższą będzie na wagonie o 6 K ., a węgli ze Sierszy 
o 7 K . 30 h. od ceny w Samborze. W  magazynie kole­
jowym Dublany Kranzberg cena każdego wagonu niższą 
będzie od Samborskiej o 2 K . dla węgli z Jaworzna 
a o 3 K . 60 b. dla węgli ze Sierszy, wreszcie dla stacyi 
Nadyby Woj u tycze cena dla węgli z Jaworzna i Sierszy 
niższa na wagonie od ceny w Samborze o 1 Kor. 

Łaskawe zamówienia przyjmuje dyrektor filii 
Stanisław Stefanowski.

R O Z K Ł A D  J A Z D Y
ważny od 1. maja 1906.

Przyjeżdżają
z Drohobycza: 6'58 rano 
11-22 przedpołudniem 
6-45 wieczór 
2'07 w nocy. 

z Chyrowa: 5-45 rano 
11-15 przedpołudniem 
6-38 wieczór 9.20 wieczór 
3-07 rano.
ze Lwowa\ ||-Q7 przedpoł. 
6"28 wieczór 
100 w nocy 
ze Sianek: 8-00 rano 
10 •57 przedpołudniem 
6.18 wieczór 
Budek; 6 ’45 rano.

Odjeżdżają
doDrohobyeza: 11-30 przedp 
6"53 wieczór 
9’35 wieczór 
3'11 rano
do Chyrowa: 7"08 rano 
II 37 przedpołudniem 
4 18 po południu 
6 69 wieczór
I-10 w nocy
do Lwowa: 6'00 rano
II-40 przedpołudniem 
7-05 wieczór
do Sianek: 8*01 rano 
11-55 w południe 
7"10 wieczór

Inseraty Tow. gospodarskiego.

Świeże nawozy sztuczne.
Dla członków Oddziału c. k. gal. Tow. gospod. 

po cenach nabycia:
Mączkę kostną (2 . azotu, 12. kw. fosf.) po 12 

koron za 100 kg.
Superfosfat z czystych kości (*/» — 16) po 10

kor. 50. h. za 100 kg.
dostarcza Sekretaryat Oddziału c. k. gal. Tow. gospod. 

Sambor, Blich I. 1.

Jest do sprzedania
Buhaj reproduktor, piękny okaz, pół rasy „Holen­

der", półtoraroczny, [Sprungfahig.]

Para koni zaprzęgowych, 6 . i 8 . letnie miary
14.'1|i , sztucowane.

Faszyna leśna 3 i 4 letnia, bardzo dobra na ta ­
my wodne, będzie do zbycia w jesieni b. r. 6

Bliższe wyjaśnienia i zgłoszenia udziela i przyj­
muje ad Pruski, Strzelbice, ost. p. Stary Sambor.

Jaja do wylęgu
drobiu rasowego sprzedawać będzie od 15. kwietnia 
b. r. Zarząd centralnej stacyi Filii kraj. Towarzystwa 

chowu drobiu w Samborze, na Wyspie.

P E W N E

nasiona jarzyn i kwiatów
dla członków Oddziału c. k. gal. Tow. gospod. z okrę­
gu Sambor-Stary Sambor-Turka dostarczać będzie R a­
da Oddziału po cenie nabycia od 1. kwietnia 1906, 
w biurze sekretaryatu Oddziału. 1. paczka 10. h.)

na jlep sza  I naturalna.
Doi nabycia w składach wód mineralnych i aptekach

gospod.

w powiecie Samborskim, w odległości 8 . km. od samej stacyi Nadyby — Wojutycze i od Nowego 
miasta, położony przy bitym gościńcu o obszarze 208. morgów, dobrego, żyznego i drenowanego 
gruntu, ze słodkiemi łąkami — z domem mieszkalnym, o 5. pokojach i 1. kuchni, tudzież z budyn­
kami gospodarskimi około 3 morgów ze sadem, do sprzedaży przez rozparcelowanie. Kościół i cerkiew 
w odległości 1 km. Nabywca osobnej parceli o 102. morgach wraz z domem mieszkalnym, budynkami 

sadem otrzyma część tego folwarku po cenie kupna gruntu. Kupujący może wejść w posiadanie gruntu zaraz po podpisaniu umowy. Bliższa wiadomość
w Biliczkacli, Administracyi „Gazety Samborskiej" i w handlu p. M. Gpldberga w rynku.

Folwark Biliczki
15
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4 GAZETA SAMBORSKA Nr. 26. z dnia 1. llpca 1906,

W A  K A S Z E L
kto sią nie ler.zy, dopusz-cza się 

powolnego samobójstwa.
KA  IS E  RA

piersiowe karmelki
ekstrakt słodowy, bardzo sma­
czny wypróbowany przez le­
karzy i zalecany przeciw ka­
szlowi, chrypce, katarom, za- 
flegmieniu i katarowi gardła. 
A R I ?  notaryalnie uwierzy- 
^ , 'J*M eln ionycn  świadectw 

stwierdza skuteczność tego 
leczniczego środka, 27 -  30

Paczka po 20 i 40 hal
do n a b y c ia  w  Sam borze w handlu s.W. 
Langingera i w aptekach J. 

Pankiewicza i H. Wohla.

Przez Wysokie c. k. Namiestnictwo 
koncesyonowane

Biuro podróży
<M * | ■• i spedycyjne

Zofii Biesiadeckiej
O ś w i ę c i m ,  (dworzec) 

sprzedaje bilety okrętowe
I., II . i III. klasy

do Ameryki i Kanady
oraz bilety kolejowe amerykań­

skie i kanadyjskie. 
Prospekty darmo i opłatnie.

Do sprzedania
realność w górskiej okolicy o 30. morgach roli i łąk.
Bliższa wiadość w drukarni p. p. Schwarza i Trojana.

1—4.

PIE R W S Z O R Z Ę D N Y  Z A K Ł A D

kamieniarsko - rzeźbiarski
Franciszka Langera

egz. i konc. przez wys. c. k. Namiestnictwo majstra 
kamieniarskiego 

w Samborze, ul. Biskowicka (koło nowego cmentarza)
poleca swój wielki zapas gotowych pomników I figur 
z różnych materyałów po nader umiarkowanych cenach. 
Utrzymuje stale w zapasie gotowe grobowce familijne.

Podejmuje się również na prowincyi w każdej 
miejscowości urządzenia grobowców familijnych, Mau­
zoleów i Kaplic cmentarnych. 24

«ooooooooo«ooooooooo*
0 W każdem mieszkaniu najsilniejszą 0

o w i lg o ć  i g r z y b  o
a  usuwa się patentowanym sposobem zapomocą X

o „CbŁAZURYNT” 9
g od lat 10-ciu wypróbowanego ; " — ^

=  = = =  =  . n j6ZaW0(jn eg0 §r0 [J|^a  Q

P A T E N T O W A N E  N IE P A L N E  Q

t „PŁYTY SŁOMIANE" 8
z  fa b ry k i „ H Y G I K K A "  Q

do budowy ścian działowych, (głosu nieprzepuszcza- Q 
iących) domków, willi, baraków, wież naftowych, a  
baszt wiszących, erkierów, wykładania ścian dre- ^  

wnianych i budowy pokoi na strychach. V 
Tysiące metrów kwadratowych spotrzebywano 0  

już do budowy we Lwowie i na prowincyi. 0  
Zamówienia przyjmuje: 0

Spółka handlowa w Samborze 2
a  B lich  1. 1 W y sp a . a

k > o o o o o o o o «o o o o o o o o o «

+ + + + +  + + + + H H - + + + + + + +

4 1 1 4 1 1 1 1
PASTA do bucików

„ a L O B I l T “
codziennie świeża w handlu

| ^\\\eva Ŝ\e\>evmaxvtia (
w Samborze +

skład papieru, przyborów kancelaryjnych, 
książek szkolnych i do lnodlenia.

O M M faY tn& M  4 0  ł n n n n w / i f l h  h  ń  a i n ln n i * i

P . T.
Najlepszą zasadą dobrze pojętego interesu włas­

nego dla każdego przedsiębiorstwa, jest niezaprzeczenie 
zadowolenie odbiorców; — dlatego zależy mi zawsze 
jak najwięcej na tern, ażeby kupująca P . T. Publiczność 
była z maszyn u mnie nabytych w jak najwyższym sto­
pniu zadowoloną. Mając na. względzie nietylko zarobek 
ze sprzedaży pojedynczej maszyny, ile dobrą reputacyę 
mego składu i ciesząc się jak najliczniejszą liczbą od­
biorców, staram się z pomiędzy kilkudziesięciu różnych 
fabryk, oferujących swój towar na targu europejskim, 
wchodzić w stosunki z najbardziej renomowanemi fabry­
kami i jako specyalista w swoim zawodzie — wybie­
ram maszyny tylko najlepsze, wiedząc z doświadczenia 
długoletniego, że potrzebujący maszynę powinien kupo- 
pować tylko dobrą, która odpowiada celowi, przynosi 
pożytek połączony z przyjemnością, nie będącą li tylko 
sprzętem od parady. Dobra bowiem maszyna zaoszczę­
dza nie tylko zdrowie i czas, ale włożone koszta zwraca 
do roku, choćby najmniej roboty na mej było.

K to zatem życzy sobie mieć prawdziwie dobrą 
maszynę, ten niech nie wierzy w szumnie anonsy a dla 
tego tak bałamucą bo dostają za namówienie do kupna 
od ręcznej maszyny 10 złr., a od nożnej 15. Najlepiej 
zrobi ten, kto pójdzie od jednego sklepu do drugiego 
i przekona się naocznie, jaka jest różnica pomiędzy 
dobrą a złą maszyną. Paręset maszyn kupowanych w 
innych handlach lub u ajentów przesyła P . T, Publicz­
ność do mnie do zamiany na maszyny praktyczne i 
puprawne.

Szumne anonsy firm zagranicznych i gromada 
natrętnych ajentów krążących po kraju z tandeckiemi 
maszynami pod nazwą „Oryginalne", wyłapują nieostro­
żnych; takie maszyny są prędzej zepsute, aniżeli zapła­
cone, ciężko szyją i zdrowiu szkodzę.
2-26 Z  poważaniem

HERMAN GOLDBERG
_____________w Samborze w domu Ryznyci

Obszar dworski B U K O W A ,
poczta Eelsztyn. ma do sprzedania z wiosną n a r y b e k  

karpia. Bliższa wiadomość listownie.

Krajowe zastępstwo sprzedaży 
SOLI dla BYDŁA w Samborze
powierzyło z dniem 1-go sierpnia 1905. roku 

detajliczną sprzedaż tej soli

p. Janow i Skow rońskiem u,
w Samborze, (rynek 1. 11.) 

który obowiązany jest ten artykuł utrzymy­
wać zawsze na składzie w odpowiednej ilości. 
50 kilgr. worek SO LI dla B Y D Ł A  razem 
z workiem kosztuje 4 korony 90 bal., bez 
worka 4 korony 50 bal., jednakże za worek 
należy uiścić kaucyę w kwocie 40 hal. — 
W  mniejszych ilościach sprzedawaną będzie 
SÓL bez opakowania w cenie po 9 halerzy 

za jeden kilogram.
Każdy gospodarz chcąc mieć zdrowy, 

silny i ładny, żywy inwentarz, bez podawania 
mu od czasu do czasu a szczególniej w mie­
siącach jesiennych i zimowych soli — do 
rezultatu tego nigdy nie dojdzie.

Zarząd sprzedali nawozów s z t a j d i  a
stow. zar. z ogr. por. utrzymuje na składzie w realność 
pod 1. 1. na Blichu (W yspa) w Samborze wszelkie gatunki

nawozów sztucznych
jak mączki kostne, superfosfaty z czystych kości i mi­
neralne tudzież mączkę żużlową Thomasa w c e n ie
n a b y c ia  — i pośredniczy w zbiorowych, całowagono- 
wych zamówieniach tych nawozów, celem zaoszczędzenia 
P . T. Rolnikom kosztów przewozu. — Nawozy sztuczne 
sprowadza Spółka handlowa przez Związek handlowy 

Kółek rolniczych w Krakowie.

i w .

maszyn do szycia
otworzyła

F I L I Ę
w Samborze, przy ul. Kopernika I. 4 .

Utrzymuje Da składzie maszyny 
do użytku familijnego wszelkich 
celów przemysłowych i fabrycz­
nych tudzież wszelkie części do 
maszyn igły, nici, jedwab i t. p. 

najprzedniejszej jakości.

09
co

Jan Skowroński
w Samborze, rynek I. 11. 

polees sw ój bogato zaopatrzony skład  :

towarów korzennych, w i n, delikatesów
Wielki wybór rozoiisów, wódek krajowych i za 
granicznych, rumów bremskich, Guba i Jam aika 

koniaków francuskich i węgierskich.
W IN A  austryackie, węgierskie, hiszpańskie, ^  

reńskie, francuskie, dalmatyńskie, tyrol- ® 
skie, i szampańskie.

M IO D Y  kuracyjne, ziołowe, korzenne i ka­
sztelańskie.

Główny skład H E R B A T  i K A W .
Wszelkie przybory szkolne i kancalaryjne, 
M ĄKA, K R U P Y , K R U P K I i K A SZE.
Wielki wybór P IE R N IK Ó W  z fabryki St.

Gurgula w Jarosławiu.
M AGG I, kompoty, O G Ó R K I i korniszony. 
PO KOST, terpentyna, O L IW A  do maszyn,

5  francuska M ASA do zapuszczania podłóg 
i najnowszy L A K IE R  do podłóg bezwon- 
ny, który w przeciągu 5 minut wysycha. 

M YDŁO, K RO CH M A L ryżowy, pszenny, 
Bażanta i Hoffmanna.

F A R B K A  proszkowa i w kostkach. 48

Pokoje do śniadań.

Parcele podtoidowlam
n a  2  m o r g o w e j  p r z e s t r z e n i  o b o k  s z p i  

t a la  p o w s z e c h n e g o  s ą  d o  s p r z e d a n ia .
Bliższa wiadomość w R E D A K C Y I Gazety Sam 

borskiej B L IC H  1. 1.

P i e c e  k a f l o w e  i l i c a
7 poleca P. T. Publiczności

fabryka Jakóba HOROWITZA
w  K r a k o w i e  

po cenach umiarkowanych. 

Jedyna w kraju FABRYKA LICÓW
do robót murarskich.
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K U P U J C I E I  
KAWĘ 7™,? Wolnego.
K A W A  ZD R O W O TN Ą  wyrabianą jest z fig, żyta 

jarego i żołędzi a Ż Y T N IA  z żyta jarego. 
Badane są przez U N IW E R SY T E T  M ED Y CZN Y  
W E L W O W IE  i polecone dla dziaci, słabowitych 
w cierpieniach nerwowych i słabościach kobiecych 

Wobec tego, że kawa zwyczajna zawiera w sobie 
truciznę „Kofeiny11, a zatem jest dla zdrowia wielce 
szkodliwą i wobec tego, że tak u nas zakorzeniona 
kawa „Kneipowska" sprowadzana jest od naszych 
największych wrogów Prusaków a cykorya Franka 
również z zagranicy, —

— powinien każdy prawdziwie dom Polski tamte 
wszystkie porzucić i zaprowadzić u siebie kawę swoj­
ską. „ K A W Ę Z D K O W O T N Ą “ i „ K A W Ę  
Ż Y T N IĄ " W O LN EG O .

Tę „ZD RO W O TN Ą " jako doskonalszą polecam 
tak dla dzieci, jakoteż starszych, a „Ż Y T N IĄ " prze- 
dewszystkiem dla dzieci. Zaś obydwie gorąco polecić 
mogę przy obstrukcyi i w dolegliwościach żołądka.

Do nabycia we wszystkich handlach korzennych 
i drogueryach. 72

A. W O L N Y , S T A N IS Ł A W Ó W .

Z drukarni Schwarza i Trojana w Samborze.

z o m
3'oswiecoi


